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Automatische Übersetzung aus der Geschichte:

Wie konntest Du nur? 

Von Jim Willis.

Die Übersetzung ist ohne Gewähr auf die Richtigkeit der Übersetzung!


	Automatyczne tłumaczenie bez błędów! 

Tekst Jim Willis, które mi się bardzo warto zastanawiać: 
  
Jak mogłeś? Kiedy byłem kotka, I bawić się z moim bieganiem i się śmiać. , Który nazywa mnie "swoje" dzieci, i mimo że pewne drobiazgi "zabija" Jestem twoim najlepszym przyjacielem. Każdym razem, gdy mam coś "zatrudniony" Ty podniósł ostrzegawczo palec i powiedział: "Jak mogłeś!? Ale już do tyłu, tak czule, i pchnął mnie z wami. Jak wiele się w badaniu było, oczywiście, trzeba było trochę czasu dla mnie. Zawsze jednak wiedziałem, i grał z moich kul. 
  
Pamiętam wszystkie dni, kiedy jestem przytuleni w łóżku bardzo blisko ciebie, a życie wydawało się idealne. Następnie ponownie romped wokół mnie, i cieszyliśmy słońcem razem na balkonie. Od śniadania zawsze coś dla mnie z szynką ", ale nie za dużo, że jest niezdrowe dla kotów!" I spałem, aż przyszedł do domu z pracy. 
  
Stopniowo spędził więcej czasu w pracy niż ze mną do "podejmowania kariery". To się tak daleko, by spotkać człowieka partnerskich. I zawsze cierpliwie czekał na ciebie, pocieszał się z każdy zawód miłosny, z łapki pawed łzy z twarzy. I byłem zadowolony, gdy w końcu znalazłeś "Twój" partner. A nie przyjaciel kot, ale zachowane wybór. Byłem szczęśliwy, ponieważ byli szczęśliwi! 
  
Wtedy jeden po dzieci urodziło. I wspólnie z Tobą emocje. Byłem tak zafascynowany słodkie dziecko, że chcę je matka. Ale ty i twój partner myśli, że boli tylko dzieci, może to boli wcale. Więc jestem zablokowany, nawet z dużym, pięknym pokoju. W łóżku nie było dawno. I kochał dzieci i był więźniem miłości ". Zaczęły rosnąć, a ja jej przyjacielem. Wyciągnęli na moje uszy, moje włosy, mój kogut przechowywane na chwiejący się nogi, chodzić blisko mnie. Oni zbadać mój wrażliwy nos niezgrabne palce, i milczeć w tym wszystkim cierpliwości. Uwielbiałem wszystko o dzieci, zwłaszcza ich dotyku, ponieważ są tak rzadkie. Byłem gotowy do obrony w razie potrzeby dzieci z mojego życia. Byłem gotowy do poślizgu w łóżku, aby wysłuchać ich obawy i marzenia. I słuchać ich do przekazania do dźwięku w samochodzie, kiedy zwrócił na nasz podjazd. 
  
Dawno temu, gdy zapytaliśmy, czy trzeba było zwierzę, to wyszedł z kieszeni zdjęcie i powiedział mi tak kochać mnie. W ostatnich kilku latach dałeś tylko gołe "tak" odpowiedzieć, a następnie test zmiana tematu. Em do "łapy swoje aksamitne" i jestem teraz "tylko kot". 
  
Potem trzeba było nowe możliwości kariery w innym mieście. Ty i Twoja rodzina przeniosła się do mieszkania, nie pozwalano na zwierzęta. Człowiek ma jeszcze powiedział, extra, i masz podpisany bez wahania. Jedno i drugie. 
  
Trzeba było dla Ciebie i Twojej rodziny znaleźć decyzji, że słusznie. Choć kiedyś byłem rodziny. 
  
Napędu była zabawa, ponieważ dzieci były jazdy. Kiedy zauważyłem, kiedy przyjechaliśmy, zabawa się skończyła. Pachniało psów i według własnego rodzaju, strachu, braku nadziei i środki dezynfekcyjne. 
  
Wypełnione dokumenty ciebie i powiedział, że wiesz, że chcesz znaleźć dobrego domu dla mnie. Obie panie za biurkiem wzruszali ramionami i spojrzał na ciebie dziwnie. Rozumieli rzeczywistości kot stoi piętnaście. 
  
Trzeba było palcami najmłodsza córka musi rozwiązać z mojego futra, a ona płakała i krzyczała: "Nie, nie, drogie mi zabrać mój kot away!" 
Zastanawiałem się nawet, jak chcesz dać jej w tej chwili coś o przyjaźni, odpowiedzialności i lojalności. 
pożegnać się światło test wskazówka na głowie, unikać go jak najwięcej, aby zobaczyć mnie w oczy, i oddalił go grzecznie, mojej hodowli otwarte obok podjąć ponownie. 
Trzeba było ważnym terminem spotkania, teraz mam jeden także. 
  
Wkrótce po lewej stronie ", powiedział jeden z miłe panie, na pewno będziesz wiedzieć miesięcy przed poruszać, a więc byłby czas na znalezienie dobrego miejsca" dla mnie. Potrząsali głowami i zapytał cicho depresji, "Jak mogłeś?" 
  
Kobiety poświęcili się do nas, gdy tylko pozwolił jej czasu. 
Mamy dobre i obfite posiłki, ale straciłem apetyt na wiele dni. Na początku miałem nadzieję, że się ciągle, że wrócił, a ja rausholen tutaj. , Który był tylko zły sen i nie obudzić się, bym ..... w domu .... Ale nigdy nie przyszedł. 
  
A potem, gdy ktoś na "mój" pokój mediacji mijały, Nacisnąłem mych stóp błagając o dowolnej kolumny. Tam nikt mnie lubi? 
Nikt nie mógł mi dać ci całą moją miłość, wdzięczność i lojalność składania ofert? 
  
Prawdy, że nie mogę konkurować z słodkie małe kocięta przytulanki. Niezależnie pomijane przez wszystkich i zapomniał, Cofnąłem się do rogu, już nie wstał. 
  
Pewnego dnia, po południu, usłyszałem kroki. Wzięli mnie, prowadzone mnie przez długi korytarz, które doprowadziły do pokoju. To była szczęśliwa, cichy pokój. Kobieta leżała na stole, gładząc delikatnie nad głową i powiedział mi, że nie powinno mnie. Moje serce było pełne oczekiwania, że się co będzie dalej. W tym samym czasie miałem wrażenie oderwania. Do mnie, więźnia miłości wyszedł dzień. 
  
I bardziej martwi się o miłą kobietą niż ja zrozumiałem, że ona musiała ponieść ciężar, waży ton. Ona związana nieco łatwe dla mojej przedniej nogi jak łzy stoczyły się po jej policzku. I pchnął głowę w ręce, jak zawsze z tobą zrobić, aby pokazać moją miłość. Poczułem lekkie ukłucie i fajny płyn, który hineinfloss we mnie. 
I wyciągnął śpiący, spojrzał jej w oczy przyjazne kobiecie i mruknął: "Jak mogłeś?" 
  
Może zrozumiała mój soft meow, bo powiedział: "Przepraszam!" Ich przytulił mnie i pospiesznie wyjaśniła, że ich praca da mi lepsze miejsce, gdzie gromadzone są ignorowane i nie pozostawi. Miejsce, w którym nie będę ukrywać mnie, miejsce miłości i światła, które jest tak inne niż na ziemi. Z mojej ostatniej iskry energii, ja otworzyłem oczy i spojrzał na nią uważnie, starając się opowiedzieć ją tak, że moja ", jak można" nie został skierowany na nią. 
Pomyślałem o tobie, mój drogi. 
Ja zawsze myślę o tobie i czekać na ciebie. 
Mój ostatni oddech jest moim życzeniem, aby w swoim życiu zawsze wiederfährt tej lojalności. 
  
Kilka słów od autora: 
  
Kiedy "Jak mogłeś" łzami w oczach dryfował, to się do ciebie tak jak ja, gdy to pisałem. Ktoś może przekazać tę historię, tak długo jak to jest niekomercyjnym celu. Publicznego wyjaśnienia, że decyzja o to zwierzę domowe, mające na celu integrację rodziny, kluczowych dla życia, jest to, że zwierzęta zasługują na naszą miłość i szacunek. 
  
Jim Willis
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